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WIADOMOŚCI POLITYCZNE, 
t elefonem od Masnego korespondenta 

z Werszfewy).
Narada finansowa.

Wczoraj pod przewodnictwem 
Premjerz Bartla odbyła się narada 
^oaasowa, w której wzięli udział 
minister Skarbu p. Klamer, wice­
prezes Banku Polskiego Młynarski, 
wice-prezes Banku Gospodarstwa Kra­
jowego Ossowski oraz wielu posłów 
i senatorów. Poseł Hausner przed­
stawił projekt zasilenia obiegu pie­
niężnego.

Heferat posła Hausnera wywołał 
o. ożywioną dyskusję, w której szcze­
gółowo omówiono warunki, niezbęd­
ne dla wzmożonego obiegu pieriięi- 
^3go oraz przejmowania przez Bank 
dolski nadwyżki walut z eksportu 
Q«d importem.

Jednocześnie stwierdzono ko­
nieczność zachowania jaknajwiększej 
Ostrożności przy zwiększsniu obiegu 
Pieniężnego.
Rosił angielski u Min. Spraw 

Zagranicznych.
Minister Spraw Zagranicznych 

August Zalewski przyjął wczoraj 
Posła angielskiego p. M x Mullera.

Tarcia w Rządzie.
Między prezesem Rady Ministrów 

Bartlem a ministrem Oświaty Suj­
kowskim powstał konflikt na tle re­
organizacji Ministerstwa Oświaty, 
konflikt ten jest tern usprawiedliwio­
ny. iż powszechnie wiadome jest, iź 
między premjerem a ministrem Oświa­
ty poza wielką różnicą zdań w spra 
Wach zasadniczych istnieje obopólna 
ąntypatja. Konfl kt ten jest również 
1 tern zaostrzony, że minister Oświa­
ty p. Sujkowski wie, iż nominacja 
jogo nastąpiła wbrew woli prezesa 
Rady Ministrów.

Zmiana konstytucji
Wczoraj pod przewodnictwem 

senatora Zdanowicza rozpoczęła obra 
jty specjalna Komisja Konstytucyjna 
Senatu, na której rozważano uchwa 
lone przez Sejm projekty ustaw 
0 zmianach Konstytucji i pełnomoc 
płetwach. Obrady Komisji potrwają 
jeszcze przez dzień dzisiejszy i jutro 
Prawdopodobnie zostaną zakończone.

Sprawa gen. Malczewskiego.
Na przewodmczącego trybunału do 

sprawy gen. Malczewsk ego wstał 
Wyznaczony Sędzia Najwyższego 
Sądu Wojskowego gen. bryg, korpu­
su Sądowego Gruber, który bawi 
°beonie na urlopie i powraca z nie- 
£0 dopiero ł końcem sierpnia b. r. 
^fen. Grubera będącego obecnie na 
urlopie, wyznaczono przew odniczą 
cym trybunału pomimo, że w Warsza­
wie urzędują sędziowie Najwyższego 
®ądu Wojskowego generałowie Krze 
fiński i Szpakowski;

Wobec tego termin rozprawy nie 
J®at jeszcze oznaczony..

Mec. Pu tacki, obrońca gen. Mal­
awskiego, wniósł ponownie zażale­
nie ua areszt śledczy, domagając się 
Wyposzczenia genenła na wtloość. 
Zażalenie to pozostało bez skutku, 
l?dyt według opinji Wojskowego Są 
Ju Okręgowego w Warszawie, areszt 
aledozy ciągle jeizcze jest uzasadnio- 
ûy »względami wojskowemi*.

Od ohwili uwięzienia gen. Mal­
awskiego upływa dziś dzień 73.

Przed deklaracją Poincarego w Izbie.
PARY?/. PftrtDjw miuisirów f:an- 

uskieb Poincare zamierza na pierw- 
siem posiedzeniu Izby deputowa­
nych odwołać się do zaufao'a Izby, 
celem stwierdzenia ilości głosów ja­
ką rozporządza rząd.

Poincare nie zgodzi się na prze­
prowadzenie dyskusji nad interpela­
cjami, które dziś będą zgłoszone

i zażąda uchwalenia Votum ufności.
Nie ulega wątpliwości, że znacz­

na większość Izby wypowie się za 
nowoutworzonym rządem.

W oświadczeniu rządowem jakie 
dziś wygłoszone zostanie w lzb:e, 
Poincare wypowie się za zdwojonym 
wysiłki‘m Francji celem odzyskao.a 
równowagi finansowej.

Afera szpiegowska.
\ WARSZAWA, dn. 27.7 (Tel. wł.) 
!*Sledztwo w sprawie organizacji szpie- 
! gowskiej na rzecz Niemiec prowa- 
I dzone jest w dalszym ciągu b. ener­

gicznie i wykrywene są coraz tono­
we szczegóły tej afery.

I Na czele organizacji, której cen­
trala znajdowała się w Berlinie, stał 

’ pułkownik Eugimjusz Konowa’ew b. 
> Uowódca brygady ukraińskiej, która 
, walczyła przeciwko Polsce w 1918— 
• 1919 roku pod Lwowem,

Kierownictwo organizacji szpie­
gowskiej należało do t. zw, Reichs- 
wehrministerjum, Do pracy szpie­
gowskiej posługiwano s>ę w dużej 
mierze młodzieżą naród. - ukraińską 
wykorzystując jej usposobienie anty­
polskie i antypaństwowe, W związ­
ku z tą aferą aresztowany został pod­
oficer szkoły sanitarnej, rusio z po­
chodzenia i przekonań.

Zderzenie tramwaju z pociągiem.
WARSZAWA 27.7 (Teł. wł.). 

’ Wczoraj po południu przed dworcem 
Warszawa—Gdańsk zdrrzyia S’ę ka­
tastrefą tramwajowo-kclejowa, której 

. ofiarą padło 14 osób rannych, w tym 
4 ciężko.

| W czasie, gdy od strony Mary- 
montu zdążały dwa pclączone z sobą 
elektrowozy, po torze kolejowym 
sunął pociąg towarowy z piaskiem, 
do budowy węzła warszawskiego. 
Pociąg szedł tyłem i obsługa paro­

wozu nie dawała sygnałów ostize- 
gawczycb.

Motorniczy tramwaju usiłował 
przejechać szybko przez tnr, lecz dru­
gi elektrowóz nie zdążył opuścić to­
ru i został uderzony w bok tak silnie 
że się wywrócił. Wśród pasażerów 
powstał popłoch i rzucili się do drzwi 
i okien, przyozem też kilka osób zo­
stało mocno poranionych. Na ratu­
nek przybyły 3 karetki pogotowia, 
która przewiozły ciężko rannych do 
szpitali.

Z Sowieckiej Komuny.
MOSKWA, 27.7 (tel. wł.) Zino- 

wjew zosUł internowany w swym 
mieszkaniu i strzeżony przez czerwo­
no gwardzistów. Podwładne mu woj­
ska zostają przetrsnzlokcwane do 
Azji i na Ural, Przyczyną aresztowa­
nia jest oskarżenie o dezorganizowa­
nie partji i nieposzanowanie uchwal 
Komitetu Centralnego.

Dotąd nie jest wiadomem kto

Pakt g waran c
RYGA, Ksądy Łoi-wy, Esljjj. 

i Finlandji wręczyły wspólną odpo­
wiedź rządowi sowieckiemu w spra- 
paktu gwarancyjnego. W odpowiedzi 
tej wypowiedziane jest przekonanie, 
że układ tego rodzaju będzie miał 
duże znaczenie dla państw bałtyckich

«jsfii ijflla iiOlármi do MML
PRAGA, 27 7 (t 1 wł.) Ol drb 

10 sierpnia dozwolony będńe wywói 
bydla polskiego di Czechosłowacji.

Zarządzenie, jakie w tej mierz« 
wydano, oparte j^st na pohko-cze 
chosłowackim układzie handlowym, 
który wkrótce zostanie ratyf kowany.

DiiattiiOM plaaj parania
LONDYN. Wielkie wrażenie 

wywarła wiadomość o tajemniczem 
zniknięciu planów nowego anglel 
skiego pancernika „Suffolk“. Za­
chodzi podejrzenie, iż piany te zo 

zostanie jego następcą. W związku 
z usunięciem Ziuowjewa z Central­
nego komitetu partji, usunięto Lasze- 
wicia wiceprzewodniczącego Rewo­
lucyjnej Rady Wojennej. Prasa mo­
skiewska szeroko rozpisuje się o za­
szłych w Centralnym komitecie 
zmianach oraz zaprzecza pogłoskom 
jakoby śmierć Dzierżyńskiego nastą­
piła wskutek otrucia.

:yjny z Rosją.
Nota wyraża gotowość przystąpie­
nia do ustnych rokowań na pod­
stawie memorandum z 5 maja, które 
było wręczone rządowi sowieckiemu 
przez państwa bałtyckie. W memo­
randum tym jak wiadomo były po­
czynione pewne zastrzeżenia.

staty skradżione. Na polecenie ad­
miralicji aresztowano kilka osób.

Katastrofa lotnicza.
PRAGA. (Tel. wl). Na lotnisku 

wojskowem przy wyruszaniu rozbił 
się samolot wojskowy 4 osoby po­
niosły śmierć na miejscu. 5 osoby 
są ciężko ranne. Przyczyna kata­
strofy nieznana

Angielska pożyczka dla Węgier.
BUDAPESZT 55.7 (Teł. wł). Po­

między przedstawicielami rządu wę- 
g erskiego a bankierami londyńskimi: 
Rots^yldem, Basind Brothers i Hen­
rykiem Schroderem podpisany został 

[ układ w sprawie pożyczki dla Wę­
gier w wysokości 2 i ćwierć miljona 
ft. szterhogów na 7 i pół proc.

Z sumy tej półtora miljona fon­
tów ma być udzielonych natychmiast, 
reszta zaś w ciągu roku. Pożyczka 
ta przeznaczona jest na budowę 
dróg.

Agjlaiia kmoinliltyczna v Seiiiji 
pełndnlowej.

BIALUGROD. W tych dniach 
przybył do Skoplji potajemnie b. po­
seł komunistyczny dr. Szyma Marko­
wicz, gdzie zorganizował kilka ze­
brań agitacyjnych w związku ze zbli- 
żającemi się wyborami gm nnemi. 
Ponieważ policja dowiedziała się 
o przyjeździe Markowicza zbyt póź­
no, zdołał on niepostrzeżenie opuś 
cić Skoplje. Natomiast aresztowano 
całv szereg osób, znajdujących się 
z Markowiczem w bliskim kontakcie,

(CEPS)

Przemytnictwo w Kosji,
MOSKWA. W pierszym półro­

czu r. b. zznotowzly rosyjskie urzę­
dy pograniczne 7,209 wypidków 
przemycania towarów przez granicę, 

Towary te posiadają wartość po­
nad 1, i pól miljona rubli. Do Rosji 
przemycano przeważnie produkty 
przemysłowe, z Rosji natomiast wa­
luty zagraniczne. (CEPS).

Głos angielski o poprawie
i sytuacji w Polsce.

LONDYN. „Eoonomist“ w ob- 
I szernym artykule stwierdza zadziwia 

jącą poprawę sytuacji ekonomicznej 
i finansowej Polski, zapowiada dal­
szą poprawę w najblHszaoh miesią­
cach.

Układ handlowy jugosłowiań­
sko - węgierski.

WIEDEN. Donoszą z Białogrodu. 
Wczoraj po południu podpisali jugo­
słowiański minister spraw zagranicz­
nych Ninozicz i poseł węgierski Ho­
ry, układ handlowy jugodowiańsko- 
węgierski.

Jednocześnie podpisano także 
aneksy do tego układu dotyczące: 
ruchu pogranicznego, układu wetery­
naryjnego i celnego.

Z giełdy vareiaweliej.
1 doi. St. Zj. A. P. 9,05; 9.07; 9.03; 
1 funt szt, — 44.36; 44.37; 44.25;
100 fr. franc. — — 23.52; 23.59; 

! 100 fr, zzw. — — 177.04, 176.46; 
: listy zast. ziem. 31.40.

WARSZAWA. Na wczorajszej 
giełdzie na akcje tendecja—słabsza' 

I listy przedwojenne zastawne—słabsza; 
waluty i dewizy obce — bez zmiany.

Piacono poza giełdą:
1 doi. St. Zj. A. P. - - 9.05;
47»% h®ty zast. ziem. 31.00; 30 90; 
100 rb. zl. — — — — 471.00; 
100 rb. zr. — — — — 327.00.

Na giełdzie zbożowej płacono:
Owies — — — — — 32.00; 
Rzepak — — — — — 65.00.

Z powodu żniw, brak podaży ży­
ta i pszenicy. Ceny nowego żyta 
nie uitalono.
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O utrwalenie 
pokoju W Ęuropje. 
Na marginesie ostatn^j noty Ambasa 
darów w sprawie rozbrojenia Niemiec

Jak niedawno doniósł „Berliner 
Tageblalt” do urzędu spraw zagra 
nicznych w* Berlinie wpłynęła nowa 
nota Rady Ambasadorów w sprawie 
rozbrojenia Niemiec. Dotyczy ona 
m. i. stanowiska szefa Reichswehry 
gen. Seeckta i naruszenia postano i 
Wleń Traktatu Wersalskiego o zapa- ; 
sach amunicji i broni.

Nota Rady Ambasadorów zwróci- j 
la znów ogólną uwagę na tę jątrzą- 
cę się ranę w ciele Europy, jaką 
jest wciąż niezalatwiona jeszcze 
sprawa rozbrojenia Niemiec.

Ze względu na to, że Niemcy za 
okrągłe sześć tygodni wstępują do 
Ligi Narodów, a tern samem w spra­
wie swoich zbrojeń będą podlegały 
jedynie kontroli Ligi, przez co wym­
kną się z dotychczasowej kontroli 
ze strony państw sprzymierzonych— I 
warto więc wglądnąć za kulisy roz­
brojenia Niemiec i przypatrzyć się 
jak przedstawia się ich stosunek w ' 
tej sprawie do Raty Ambasadów.

Akurat przed rokiem mniej wię- \ 
cej państwa sprzymierzone przesłały 
Niemcom specjalną notę, w której j 
podkreśliły konieczność terminowe 
go wypełnienia pięciu żądań które ; 
w streszczeniu przedstawiają się jak 
następuje :

Alianci domagają się ogranicze­
nia władzy gen, von Seeckta. szefa 
sztabu generalnego „Reichswehry“, 
Albowiem jest faktyczni wodzem . 
naczelnym armj niemieckiej, czemu 
sprzeciwia się Traktat Wersalski 
który to stanowisko i funkcjonujący 
przy wodzu sztab generalny zniósł, 
armję niemiecką zaś podporzadko 
wal ministrowi spraw wojskowych:

2) Absolutnego zerwania wszel 
kich stosunków pomiędzy „Reichs- • 
wekhrą” a licznemi w Niemczech 
stowarzyszeniami sportowemi i przy 
sposobienia wojskowego; pozatem 
rząd niemiecki musi ustawowo za­
bronić tym stowarzyszeniom upra­
wiania wyszkolenia wojskowego:

3) Zabronienia fabrykacji i uży 
Wania w armjl niemieckiej tanków, 
oraz gazów kujących.

4) Zniszczenia 22 ciężkich dział 
które pomimo wielu nawoływań cią­
gle jeszcze znajdują się W fortecy porncyj, raesie wiernych i młodzież, 
królewieckiej:

ö) Zredukowania Schutzpolizei'1 P Jakiej Młodsieły, która bgd«ie utray- 

pr&y relikwji św. swojego Patroca, 
xa nm święte szczątki Stanisława 
K itki spoezrą na rostkowskiej sie­
ni iy, w filjalnym Rustkowsïim Ko- 
ś i )łku.

Croczvstčáo przeniesienia relikwji 
z tery Przřsnyskk j do Kostkowa oa- 
s!ą >i w dniu 29 sierpnia rano. Spra- 

j kç tych uroczyste ści Roslkowskich 
piayiął pod swój protektorat specjal-

■ ny Komitet, zawiązany w Przisny- 
s u. dnia 28 grudnia 1925 r., a ros- 
sserzony w dn u 21 luteg . 1926 r* 
Komitet ten podz elooy sostał na

' spt-jalue sekcje, podkomitety, aby
■ watptko poszło lepiej, łatwiej spra- 
j wiii j,

R likwjarz sprawiany zostaje prtez 
m tudzież nietylko te Stowarzyszeń 
Z v.’ą?ku Płockiego Stowarzyszeń 
MtMdeży Polskiej, ale i przez mio- 

I dzież «grupowacą i w innych Związ­
ki h Diecezjalnych, rozsianych po 
z cmteoh całej Polski, a mianowicie: 
Lubelskim, Lwowskim, * umźyńsklm, 
Poznańskim, Zsnskim, Radomskim, Ślą­
skim, lYsrszawskim, Ptockim, Kielec­
kim, Krakowskim.

Komitet Warszawski podał pic- 
g<At, xby relikwje sw. Stanisława, 
po3> dane przez Związek Płocki, by­
ły przewiezione stśtkiom w dniu 27 
sier uia z Płocka przes Warszawę, 
gdaiti sojtacą uroczyśc e przyjęte ù 
pri-y.tani i procesjcnalnie prz^-n esio- 
ne d) kościoła Księży Jezusów na 
noc z dnia 17 na 28 sierpnia po- 
czoro 1 *dą samochodem dowiezioiie 
do uranio paraf i Przasnyskiej.

Z - iątek Płocki Stowarzyszeń Mło­
dzieży projekt ten przyjął ku wyko­

naniu i w swym czasie poda warun­
ki, na jakich będzie meżna brać udział 
w uroczystym przewiezieniu na stat­
ku relikwji św. Stanisława Kostki.

Postój dla pątników przewidziany 
jest na razie: Wyszogród, Czerwińsk 
i Zakroczym. Zgłoszenia przyjmuje 
Płocki Związek Stów, Młodzieży.

Młodzież Stowarzyszeń Związku 
Płockiego oraz młodzież nieatowa- 
rzyszona w diecezji płockiej zgłosze­
nia swoje na wzięcie udziału w uro­
czystościach Rostkowskich ma skh- 

j daó do dnia 15 sieronia w Związku 
Płockim Stów. Mładaieży: Tumska, 2.

Młodzież iu innych ośmnr.stu Sto­
warzyszeń Związków Młodzieży, zdą­
żająca do Przasnysza i Rostkowa na 
dni 28 i 29 sierpnia wprost, bez za­
trzymywania się w Warszawie, zgła­
sza s«ój przyjazd (s orkiestrą i sztan­
dar aa i) w Związku Płockim również 
do dma 15 sierpnia r. b.

Młodzież Stowarzyszeń, dążąca do 
Rostkowa z zatrzymaniem się w 
Warszawie, melduje się w Związku 
Warszawskim również do dnia 15 
j erpnia. (Adres: ul. Miadowa 19).

Uczestnikom i uczestniczkom uro­
czystości Rostkowskioh na dni 28 
i 29 sierpnia r. b. w powrotnej dro­
dze koleją będzie przysługiwała «wy­

ła zniżka kolejowa, zapewniona dla 
Zjazdów.

Wszelkie ofiary na ten cel przyj­
muje w dalszym ciągu Płocki Zwią- 

? >‘k Stowarzyszeń Młodzież Polskiej 
pod adresem: Płock, ul. Tumska, të2 
z iś konta w P.K.O. jest 60.906.

Sekr. Jen. Ks. J. Btrojnowski.

1 Ma fzgdów ioimiaitio włośckńskitli.
! DfcSci ulicy

W jednym z otuinich numerów 
moskiewskiej „Krasnej Gaaety* znaj­
dujemy ciekawe niezmiernie wyjątki 
z książki-Herneta o wynikach badań 
przeprowadzonych przez sekcję cho­
rób socjalnych przy komisariacie 
opieki socjalnej, Sekcja ta zbadała 
szczegółowo warunki życia m oskie w 
skich „dzieci ulicy”, przyczem stwiei 
dzono, że z ogólnej ilości i01 dzieci 
będęcych przez pewien czas pad ob- 
aerwa< ją członków sekcji, zaledwie
2 dzieci nie piło i nie pnl:ło. W dal 
szym cią^u okasału s ę, iz 80 proc, 
dzieci hołdowało kokaioi/mowï. C e- 
k«wa jest i ta okoliczność, że więk­
szość dzieci oddaje się jednocześnie 
wszystkim trzem nałogom (alkohol, 
tytuń, kokaina); tak np. stwierdzono 
ii zaledwie jeden chłopiec był nało­
gowym pijakiem, a przytem nie Lpa- 
l>ł nie br$l kokainy. Na pytanie, 
przy jakiej okazji stali się kokaini- 
stami, odpowiadają chłopcy, to ttzro- 
bili to z ciekawości*.

Do palenia przyzwyczajone są 
„dzieci ulicy* jut od „wczesnej mło­
dości”. W wieku 10 lat tą jut 
*S3yssy chłopcy namiętnemi t-ilaoza 
mi, ale nie brak i takich, którży pa­
lą od 5 go roku swego życia.

W swej książce pisze Heruet, ii 
spotkał nswet jednego 3 łA letnie­
go chłopczyka, który był namiętnym 
palaczem tytunin. Chłopiec tea uro- 

Łdzd się w Uljauowskiej gubernji 
podczas pamiętnej klęsai głodowej. 

’ Dziecko to przyszło na świat tak 
chude, że matka mówiła o uiem, iż 
składa się z 3 patyków. Pabd nau­
czył go własny ojciec, a dziś dziecko 
to liczące zaledwie 3 1,2 roku przez 
cały nieomal dzień pali fajkę.

Wszystkie dzieci prowadzą iy wot 
tułacay. Większość nieszczężliwych 
tych istot nie otrzymała w demu 
rodzicielskim żadnego wykształcenia 
zawodowego, vto >ec czego żyje obe­
cnie z kradzieży. Podczas badania 
przez Członków komisji oświadczały 
dzieci, że kradzież jesi dla nich ko- 

i nieoznośńą, gdyż jest to dla nich 
jedyna ^możliwość „zarobkowania*. 
Prawie wszystkie dziewczynki odda­
ją się prostytucji i są naiogowemi 
kokain stknmi.

j właściwie nie wykonały,- a co do po
• licji zawsze jeszcze posiadają 180 
I tysięcy ludzi.
■ Ostatnia konferencja rozbrojenio- 

, wa w Genewie widocznie nie wnlk-
■ nęła głębiej w istotę sprawy rozbio-
■ jen a Niemiec i nie znalazła sposo
* bu poskromienia ich oporu, skoro 
J Rada Ambasadorów zmuszoną była 
i wystosować do Niemiec jeszcze 
? jedną notę. Z eh Wdą ustąpienia 
1 Niemiec do Ligi i do Rady Ligi

sprawa ich faktycznego rozbrojenia 
napotka na pewe.o na nowe dziś

I nieprzewidziane Irudnoś J, tak że 
j wczorajsza Koalicja pewnego dni» 
i poczuje się zupełnie bezradną wo­

bec dzisiejszych Niemiec.
; Wtedy pokoi w Europie stanie 

się napiawdę złudnym jedynie i szyb 
ko przemijającym mirażem

Halerczycy przy grobie Nieznanego 
Zcłilierza. Od głównego Zarządu 
Związku Hallerczyków w Warszawie 
ctrzymaliśmy, co następuje:

„Dnia 25 lipca 1918 roku buha- 
t r ki I szy pułk strzelców, stojący

odcinku 171 dywizji jenerała Ber- 
u » do otrzymał rozkaz zcjęo a po?y- 
en nienneokich pod Saint Hiloire le 
G ;nd naprzeciw Btrs da la Rrquet- 
te, ua odcinku Forestière, zajętych 
pr ez 66 i 69 pułki piechoty niemiec­
kie W ciszy W Ç3 nocy lipcowej

nych mundurach armji jenerała Hs.D 
kr*, w uroozystem skupieniu czynili 
przygotowania do krwawej rozprawy 
z i dwieoznym wrogiem, Do gods. 
3-ej zrioa przekradając »ię przez oko­
py, leje cd pocisków, pizez nieskoń- 
czo :c zwoje drutów kelcztsiych, wil- 
CKC doły, poprzez tysią zoe zasadzki 
śm: >rei, czyhającej na przestrzeni te­
go długiego kilometra stanęli na linji 
wyjściowej do statu.

Pięć minuł odpoczynku przy akom- 
pai jameneie łomotania huraganowe­
go ognia właanei artylerji, potem ru- 
Siy y błękitne szeregi po wawrzyny 
śmisrm i chwały.

Niemieckie karab-ny maszynowe 
z wściekłym grzechotem nnczęły 
SMF3SĆ ciała polskie, zdradsiec! ie 
gaey wciskały się w płuca, pociski 
artel rji z dzikim jazgotem sialv 
śmierć i zniszczenie.... A pierwszy 
pułk strzelców błękitnych witel wscho­
dzące słońce okrzykiem walki izw\- 
ciçst va.

bierachły szeregi niemieckie at 
za Ir^ecią hrjję mając dj karkach 
swy ji polskie bagnety.

f’ edy już słońce dochodziło do 
polu mis, liczyć poesęto cfiary, na

Í rac 'Juku śmierci wpisując ś.p, kapi- 
j tana ^'kowskiegc-Wolińskiego, 

por. bauera, por, Bartmana ’ wielu 
i innyi h, których n^zwista zna Bóg. 
't Jesz więcej było rannych, j’sk 
l por. Brzozowski, por. Raewski i wie­

lu i < ycb, a na ich czele bohater­
ski -apitan Piekarski, który najpierw 
pro* .idsil oddział do ataku, w koń­
cu k n trat^kiem obronił zajętą po­
żyć Ç.

Z ycięstwo było zupełne: 216 
jeńcó r', 21 karabinów maszynowych 

j i iii3 oa pozycja zajęta. Bahatar- 
st?ro ustało wyróżni one, pułk otrzy­
mał t. w. cytację.

D« ś więc prsy grobie Nieznane­
go Z iłoi rza pełnią wartę zwycięż­
cie mundury z pod Saint II Inire, ja­
ko znak, że ofiara krwi nie poszła 
na marne.... Dla ciebie Polsko i dla 
twej chwały.

z TEATRÓW
W związku z projektem upaństwo­

wienia teatru im. Bogusławskiego, 
lyrnutowany jest podobno plan re­

pertuarowy, w którym przewidziana 
jest „Zemsta14, (m imałek Piłsudski 
grać będzie Rapte sie wiozą, » p. Wi­
tos — Dyndalskiego); a dalej wysta­
wione będą:

„Dożywocie“ z panią Marją W. 
„Skąpiec“ z p. Wł. Grabakim.
„Pocieszno wykwintnisie* z p. 

Skrzyńskim.
„Opieka wojskowa” z gen. Sła- 

wojeraSkładkowskim.
„Chata za wsią” s p. marszałkiem 

Piłsudskim.
rZrzędność i przekora“ z p. mar­

szałkiem Piłsudskim.
„Niewinna grzesznica’ z panem 

Skrzyńskim.
„Ponad siły* a p. Klarneiein.
„Krewniaki” z p. Wł. i St. Grab­

skimi.
ttKlątwa* z x. Oraczewskim.
„Mandaryn Wu* z p. Staniała- 

mew Wojciechowskim,
„Ładna historja” k p. Korfantym. 
„Bagienko” z tymże samym.
„Oj mężczyźni! mężczyźni!“ z p. 

Skrzyńskim.
„Oj mtedy! młody i“ z p. Kajek- 

nem Murawskim.
„ i koła obmowy“ z red. Stpi- 

CTsyiiskim.
(..Cyrulik Warszawski K»8h).

W luku niciąć/m upiy »va lat 200 
gdy Stolica Apostolska ogłos ła, uro­
dzonego w Rostkowie, a zgasłego 
dla řierni w wiecznym R~ymie, mło­
dzieniaszka ’ polskiego, Stanisława 
Kostkę, Swętym. Wszystka mło- 
dzież Katolicka na całej kuli ziem­
skiej będzie starała się uczcić i uwieL 
bić swojego świętego patrona w tym 
jubileuszowym roku. P.er^ssa w tera 
dziele bożem winna stanąć nasza 
Polska, gdzia Spięty Stanisław Kost 
ka ujrzał światło dzienne.

Płocki Związek Stowarzyszeń 
Młodzieży Polskiej, działając w myśl 
ruzoluojb powziętej przez młodzież 
żi Stowaizyszeń Młodzieży Polskiej 
z dnia 29 czerwca 1921 r., uzyskał 
tu skutek swych starań od Jego 
Ekscelencji Biskupa Diecezji Płockiej 
X, Antoniego Nowowiejskiego reli- 
k wję Świętego, otťsymaną w Rzymie 
z dokumentem odpowiednim, wyda 
cym w wiecznem mieście dnia 30 
kwietnia 1923 r.

Relikwja ta będzie na dzień 28 i 
s erpnia przewieriona do parafji Prza- i

I s łyskiej. Tu będzie uroczyście przy- „ V13aj wtęu uuuy upcowej
; ję a i wprowadzona do Fary Prza- polskie Bartki i Janosiki w błąkit- 
j snyskiej, gdzie odbędą się odpowied- ’ .......
‘ n o uroczystości kościelne ku czci 

ś.v. Młodzieniaszka. Uroczystości te 
uświetni swoją obecnością Biskup 
lJłuok»„ przedstawiciele władz rządo-

; Tsycb, samorządowych, duchowień­
stwo, liczne praedstawiciehtwa kor-

j zwłaszcza młodzież ze Stowarzyszeń 

ze 180.0U0 na 150.(00 ludzi i wyję mywała dzień i noc straż honorową 
cia jej z pod władzy ministerstwa ’’ r- '
spraw wewnętrznych, a podporząd­
kowania w każdym kraju Rzeszy 
władzom samorządowym; wreszcie 
uzbrojenie „Schu — po” ma odpo­
wiadać uzbrojeniu policji w innych 
krajach.

Od wykonania tych żądań uzale­
żniła Koalicja ewakuację strefy Ko- 
lonji. Ponieważ Niemcom chodziło 
wówczas o przyspieszenie opróżnię 
nia Kolonji z wojsk sojuszniczych, 
więc już W pierwszej połowie, listo 
pada ub, r. udzielili wyjaśnień na te 
punkty. Wyjaśnienia te byty nie­
tylko wykrętne, ale nad wyraz cy 
niczne i wynikało z nich, że Niemcy 
nietylko niczego do tego czasu 
nie wykonały, ale wogó e ochoty 
nie mają, aby cośkolwiek z żądań 
koalicyjnych wykonać.

I tu Koalicja wykazała wielką 
słabość w .stosunku do Niemiec, 
Zamiast wstrzymać ewakuację Ko­
lonji do czasu skrupulatnego wypeł­
nienia przez Niemcy wszystkich 
punktów rozbrojenia, soiusznicy 
z dniem 1 grudnia rozpoczęli wyco­
fywanie swych wojsk, że wspomnia­
nego terenu, ciesząc się jedynie na- 
dJeją, że rząd niemiecki ducha 
L Locarno weźmie na serjo i wszystkie 
żądania koalicji dobrowolnie sumien­
nie spełni.

Nic więc dziwnego, że na począt 
ku b. roku kiedy zbliżała się kon­
ferencje przygotowcza w Genewie, 
międzynarodowa komisja iontroli 
zbrojeń, nadesłała Radzie Ambasa- 
oorów raport, powiadamiający ją 
o tern, że Niemcy od listopada nic

3238
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z* jasnej pem’gci szarytkę Zonobję— 
myśiałem bezwiednie :

Dziś, Siostro dobra, jut wiesz, 
żeś tycia, jego trudów i cierpień— 
me zmarnowała...

Prałat I. Latocki.

Mh.
Tytiące biednej dantwy płockiej 

metę d|já nie pamięta, bo wdzięcz- 
Dość to kwiatek rzadki i krótkotrwa- 
’} lecz niegdyś żywo wiedziało, kto ' 

'*ył ich „kochana Siostra“ Zenobja...
^’tym w roku 1906/7 założył w Płocku 
Ochronę dla przychodniej biedy nu- 
»olettiiej, a przez długie iata dla trzy- 
8bi bączków płci obojga do niej 
^«ęsiczato. Siostra ta był* jedną 
* Pierwszych i najdłuższych bo 12 stu 
letnich, pracownio i opiekunek dzia­
dy w tym ?atładzie mo:m. Po wz>ę- 

u kornetu raknnnego, przybyła do 
-ł0( Ira na pierwszą swą placówkę 
^w^ziestoletoia, tryskająca zdro- 

pogodą, dowcipem, were- 
?yctweml prędkością w słowach 
1 budach, zapałem, a przetkliwem 
sercem dla dzieci i biedy. Starsi ją 
^■'Bywali: BZuch i żary tka“. Opuszcza- 

gród nasz z żalem, trudziła się 
ll‘owu przez lat siedem z niegasną 
cą nigdy żarliwością to przy biednej 
'üiatwie, to w szpitalach, a praca 
** Ciężka, zapalczywa, eon z bardziej 
w’doorniei -Sicstię kochaną“ z roku 
Ua rok pi terała...

»Cby ja też kiedy jeszcze zoba- 
£*Ç ten Płock dobry i SUn-sławówkę 
*chaną?“ — pisała n»i parokrotnie.

Jej zacna, a też 12-sto letnia w 
gronie mojej współpracownica żar- 
11Tfa, Siostra Apelonja, obecnie Star- 
®Ja w zakładzie Św, Wincentego w 
klocku, w domu podarowanym Do- 
u.teazynnośoi przez á. p. X. Rutkow- 
piege, widząc gasnące zdrowie i si­
ty Siostry Zenobji. postarała s:ę 
^•prowadzenie jej do Plucia znowu 

współpracy, a więcej do odohu- 
charit, Aie i serdeczna opieka zdro- 

straconego nie wróci. Rwnło s:ę 
»•Aune Zenebisko” do pracy, lecz si­
ty odmawiały. Wyjaohuła s»ę leczyć 

P° długich cierpieniach, mimo sta 
'•fi wssełkich i leków — dziś już jej 
aiema- A miała zaledw ie około 
•terdziestai.

tack a biedna dziatwa dużo jej 
•*w<tafc*a...
. Jakże często metylko dzieci, lecz 
' dorośli, nawet kulturalni, nie dcce- 
” *3ł tej tak wyczerpującej wsreoh- 
8*rcnnie praOy nauczycielskiej, opie- 

czej, a tembard«::ei tylko ideo- 
r,’ej nad dziatwą. A jednak taka 
1>F'oa ^umiejętna, żarliwa — rychło 
wprost cuda driała, co widzę na 
^•btwie repatninckiej. A jednak , 
‘płatwa i jej należne wychowanie 
•tan ^wią przyszłość Śwętego Ko- 
. i Ojczyzny Drcgiej. Przeto 
1 Mistrz Chrystus wciąż powtsjz^h 

dozwólcie Jsiateczkom przyjśó 
?’ mnie*. „Cokolwiez uczyniliście 
■udnemu z tych maluczkich—mnieście 
,JP,yniliu. A Bktoby m;ał zgorwyć 
Jednego z tych maluczkich, lepiej, by 

przywiązano kamień młyński du 
Styji i zatopiono w głębokościach 
^orskich*...

Głupie było by na ogół życie, 
r?*y tylu bólach, trudach n kłopo- 

a podiostkach ludzkich, gdyby 
^u nie świec ła blaskiem praewod- 

gw’azda praystłtśei w,ec»nejt 
èdzie dopiero Sędzia Spraw edbwy 
Joceni należycie na^ze poczciwe 
ołlfoi. słowa, czyny, zmaganie, pry- 
w*oje i bók.

1 *ka naprzykład cicha, zbożna 
1 ř*oownloa praegorliwa, dziś już 
•Pi Siostra Zenobja, prócz trudu, 
®J®^ygód, prywacji 0 goryczy csę- 
?rych ■— mierząc krótkowzrocznym 
okoiem siemskim—co ona szczęsne- 

w teru tyciu zaznała, które ją 
^/Bet znoje tak względnie rychło

Ale jestem pewny, tak jak to 
n’i,úce istnieje na niebie, że tam — 
P° Sądzie Bożym — ta szara mę- 
p®ennioa żarliwa obowiązków swoich 
'^owu-miłcsiernych jest dziśosłonecz- 
Ï!?.D4 za swe życie przez 
Miłość Boga w Miłrśoi Bbźnich 
'iobło stargane, niż niejedne sławne 
Wielkości ziemskie.

Loveny, chwalby, czy potwarze 
Qięit«ze Judzkie—jednakowo wsrte. 
M Odprawiając z wdzięcznością dziś 

żałobną a dratwa Różaniec,

Echa Płockie.
WULEOT&WMWi

ÏŸsthôd słońca fi. 4 œ. 2 , Zachód 19 n. 29 
Wtorek dnia 27 Lipca 1926 r. 
Kai. rzym-kat Rudolfa

Jr.tr o — Wiktora
Dyżur Rocay w spiekach.

Dziś u o on y dyżur apteki WtadkoWskiefio 
Apteka czynna od 7 wl nèr do 9-ej rano

Hhlil Tiw^^ysiwa rtasksw®.
SllPotska Towerzysíwa otwarta 

wkrki, czwartki i soboty ud 
*<aj po polki ai a.

Ryaek Kanoniczny.
otwarte w niedziele 

od 11-oj do bej.
S T ii N W M Y.

Biuletyn Zarządu Próg Wodnych 
o tlanie wody na rz. Wióle i dopływach.

Wisli.
24 7 - 191 pb. 
24 7 128 ub.
24.7 > 148 ub.
26.7 + 112 ub.

Dug.
Wÿszkôw 24 7 4» 60 ub. 8 cm.

Narew
Pałteak 24.7 + 62 ub 2 cm.

Państwowe Kursy Ogrodnictwa 
w Poznaniu

Dyrekcja Kursów podsje do fria- 
Uomośoi, że zepisy na nowy rok I 
sskûny rozpoczęły £ię do, 1» iipca 
i trwać będą do duia 10 września. ’ 
Zgłoszenia należy nadsył&ć podadie* | 
sem Dyrekcji Kursów (doznań, ul. | 
Noskowskiego 6, róg ul, L belte). i 

lofuimaoji udziela S krotarjat 
Kursów oraz wysyła na żądanie 
programy.

Latarnie na Sb rym Rynku.
Niektórzy z mieszkańców ulic, 

przylegających do Starego Rynku, 
;ak Pienarsk ej (zrkoń zenie), Dc- 
bizjosuo/, Zduńskiej i rogu B ełskiej 
narzekają na zmiany, jakie zaszły 
w oświetleniu tych ulio. Dawniej, 
ich zdaniem, latarń e, umieszczone 
na rogach Rynku, oświetliły w stopniu 
dostatecznym wyloty tych ulic, i 
Obecnie wszystkie lampy skonoentro- ’ 
wane zostały w Rynku, wskutek 
czego wyloty tych ulic toną w ciem­
nościach. Niedogodność ta uwydatni 
się szczegółu^ wras z nastaniem 
długich i pochmurnych wieczorów 
jesiennych.

Podatek przemysłowy.
Płatne w reku pclatkowym 1926 

pierwsze trzy uliczki kwartalne, 
mogą być uiszczone bez ustawo­
wych kar za zwlekę i odsetek za. 
odroczenie w terminach następują, 
cych: 1) zaliczka za I kwartał 1926 r. 
do dnia 31 go Hpca r. b. włącznie; 
2) zaliczka za II kwartał r. b. w 
dwuch głównych ratach, płatnych 
do dn. 20 sierpnia i 20 wri.eśa;a 
r. b. włą zoie; 3) zaliczka za III kw. 
1926 r. w dwóch równych rabach, 
płatnych od dnia 20 października 
i 20 listopada r. b. włącznie.

Niedotrzymanie któregokolwiek 
z wyżej wskazanych terminów po­
ciąga za sobą przymusowe pobranie 
zalegających kwot kwartalnych zali­
czek wraz z karami za zwłokę, licząc 
od ustawowych terminów ich płat 
ności i ewentualnie kosztami ogze- 
kuoyjuemi.

Do wymienionych wyżej termi­
nów płatności nie ma zastosowania 
14-duiowy termin ulgowy, przewi­
dziany w art. 2 ustawy z dn. 81-go 
lipca 1926 r. (Dz. Ü. R. P. 73, 
poz. 722).

Dodatek do podatku.
Na mocy ustawy z dnia 1 lipca 

r. b. o uzupełnieniu prowizorjnm bud­
żetowego, poczynając od 16 lipca r. b. 
pobierany jest 10 proc, nadzwyczaj* 
ny dodatek do dodatków skarbo­
wy cb. Podatek ten pobiera się do 
podatków bezpośrednich, s wyjąt­
kiem podatku dochodowego, pobie- 
rinego od uposażeń służbowych, do 
podatków pośrednich, opłat stemplo­

wych, uiszczanych w gotówoe z wy­
jątkiem podatku emisyjnego, oraz do 
podatków spadkowego i od darowizn, 
których ustawowe terminy płatności 
przypadają w terminie od 16 lipca 
r. b. Oznaczony dodatek nie będzie 
doliczany’ do podatku majątkowego, 
podatku od lokali i placów niezabu­
dowanych, daniny lasowej i opłat 
celnych, jako też niema zastosowa­
nia do dodatków samorządowych. 
Nadzwyczajny dodatek w wysokości 
10 pros., będzie pobierany również, 
poczynając od dnia 1 września r. b. 
do dnia 31 grudnia r. b. do wszyst­
kich zaległości, wpłacanych, względ­
nie przymusowo ściąganych w tym 
okreste, bez r. zględu na to, czy za­
ległości te powstUy « winy płatni­
ka, czy też zostały odroczone lub 
rozłożone na raty.

Należności skarbowe, które w dniu 
31 grtidnh r. b. będą stanowiły za­
ległość, pobrane będą w okresie po 
dniu 31 grudnia łącznie z 10 proc, 
nadzwyczajnym dodatkiem. Od do­
datku 10 proc, nie będą obliczane 
kary za zwłokę, wzgiędn;e odsetki 
sa odroczenie, kosftty zaś egzekucyj­
ne będą pobierane.

Z dniem 16 lipca r. b. podwyższa 
s ę o 10 proc, nominalnej wartości 
cenę sprzedażną urzędowych blan­
kietów wekslowych oraz znaczków 
stemplowych, z wyjątkiem zoantków 
warb ści nominalnei 5 gr.

Padając powyższe do wiadomości, 
Urząd Skarbowy wzywa wszystkich 
podatników do niezwłocznego uregu­
lowania wszystkroh bieżących nakż- 
n ści skarbowych, zarówno i zale­
głości.

Pokwitowanie.
Na Komitet Przyjęcia Dzieci Pol- 

żkiołt z Niemiec—PrüCownrôy Bantu 
Polskiego złożyli na listę Ni ö, do 
rąk przew. Kum. Przyjęcia Dzieci — 
Dyr. Dziewanowski Lud. 3 zł., Ka­
czyński Aleksander 8 zł., Piwowar­
czyk Stehnja 1 zł., Bezim.eanie 1 zL, 
Bacsewski W. 1 zł. Razem 9 zł.

Z TEATRU-
(wW noc lipcową” B Gorczyńskiego— 

sobota.).
Dramat „W noc lipcową — sta­

nowczo zbyt pośpiesznie usunięty zo­
stał ze sceny, podobnie jak i inne 
sztuki B. Gorczyńskiego. Sworzone 
w niedawnym okresie przedwojennym 
sztuki te dużo straciły na aktualno 
ici, ze względu na poruszane w nich 
tematy, dziś już obce dla młodego 
polema (jak np. „Konstytucja”). Po 
mimo jednak przewrotu dziejowego 
zmieniającego rzeczywistość politycz­
ną, sztuki te posiadają nietylko war­
tość historyczną, lecz i walory po 
kroju artystycznego Autor jest bys 
trym obserwatorem i wcale dobrym 
psychologiem, co uwydatnia się w ry 
summ charakterów i wielu szczegó­
łach tła. Ponadto posiada poczucie 
sceny i talent konstruktywny w bu 
dowie akcji.

Wartości te odnaleźć można i w 
sztuce „W noc lipcową“, nadto sam 
temat sztuki mniej jest zależny od 
chwili i aktualności, gdyż porusza 
odwieczne zagadnienia wiarołomstwa. 
Tlo, na ktćrem powstaje ten dramat 
i stosunek żony chłopa, pozostające 
go w wojsku — do panicza jest wy­
zyskany przez autora z dużą przeui 
kliwoścU i znajomością natury chłop- 
skiej—oraz poczuciem danego okre­
su historycznego. Pow’racajacy z woj­
ska mąż wiarołomnej Jagny, przeba­
czający wszystko, a dążący jedynie 
do usunięcia dziecka, które urodziło 
się podczas jego nieobecności, jest 
zarysowany niezwykle wyraźnie i z du- 
źein poczuciem dramalycznem

Akcja rozwija się żywo, a szczegó­
ły drugorzędne są Wybornie do niej 
dostosowane. Pewien sztuczny pier­
wiastek rezonerski, uwydatniony w 
akcie I, w następnych znika zupeł­
nie i roztapia się w akcji, związanej 
ściśle z dramatem

Wykonanie zdradzało staranność 
i silne dążenie do przezwyciężenia 
przeszkód, jakie z natury rzeczy sta 
nąć mogą na drodze zespołowi, przy- 

zwaczoienemu do wystąpień operet 
kowych. Przeszkody te zwycięsko 
zdołała pokonać p. Perlińska »w roli 
Wiarołomnej żony), wnosząc dużo 
swobody i wdzięku w akcie I W 
aktach następnych artystce zbrakło 
siły dramatycznej, chociaż gra do 
końca odznaczała się poprawnością, 
P. Otrembski w roli chłopa żołnierza 
wykazał dużo rutyny sceniczne) 
i umiaru w momentach dramatycz­
nych, przyczem zasługuje na uwagę 
utrzymana do końca zasadniczej linji 
charakterystycznej postaci... Z po­
zostałych wykonawców na wyróżnie­
nie zasługuje p. Kolado, w roli kale­
ki posługacza (postać silna pod wzglę­
dem ekspresji i charakterystyki), 
Dość poprawnie w roli panicza grał 
p. Wiśniewski. Reszta wykonawców 
złożyła się na barwne i żywe tlo, 
o zabarwieniu meże niekiedy zbyt 
karykaturalnem
—— IJU h minI ar .LwaCTBBmMBMWMWMW———

Z Polski i o Polsce.
Zamknięcie zakładów żyrardow­

skich. W piątek ubiegły 13 bm. na 
bramach zakładów żyrardowskich 
zostały wywieszone przez zarząd o- 
gloszeróa treści następujące-: „Wo­
bec niestawienia się do pracy robo­
tników w oiądu czterech dni: 19, 20, 
21, 22 lipca r. b., zakłady Żyrardów- 
szia zostaną zamknięte na czas nie­
ograniczony i stosunek najmu Z > 
kładów żyrardowskich z robotnika­
mi rozwiązany“.

Przyczyną porzucenia pracy w 
zakładach żyrardowskich, w których 
zatrudnionych byłj 6,200 robotników, 
było niezgodzenie się robotników na 
nowe warunk pracy z powodu reor­
ganizacji, jakid zarząd postanowił 
wprowadsić z díro»m 1 Sierpn a r. b. 
w tkalniach mechanicznych 1 innych 
oddziałach. W piątek w tej sprawie 
odbył się w Djmu Ludowym tłum­
ny wiec robotników, na którym 
oprócz miejscowych mówców, prze­
mawiał poseł komunistyczny, Su­
cha oki, który nawoływał robotników 
do walki z kapitałem aż do zupeł­
nego zwycięstwa. Z przemówien-a 
komunisty nie wszyscy robotnicy 
byli zadowoleni, gdyż wielu z nieb 
powróciłoby do pracy, gdyby nie teror 
i agitacje sił wywrotowych, pchają­
cych roboiników do większej nędzy.

Ochronę na zakładami żyrardow- 
skiemi oprócz dozorców iabryaznych 
objęła miejscowa policja, która obsa­
dziła wszystkie ważniejsze na tem 
rorytorjum posterunki.

Nadmienić należy, że kotłownie, 
. lektrownia i wodociągi zakładów, 
raz inwentarz żywy, aą obsługiwa­

ne przez dawny personel, którego 
oz wiązanie najmu pracy się nie ty- 
jzy. W moście spokój.

U wełnienie kunivMbty wbrew opi- 
fiji sądów. Przed kdku dniami uka- 
ały się w prasie krakowskiej glü­
he wzmianki o ułaskawieniu komu-

! i'isty Sicranxiewicza skazanego na 
; 10 lat więzienia. Dzisiejszy „Glos

Narodu“ wyjaśnia tę tajemniczą
: sprawę.

Jak się okazuje, Sierankiewicz 
Ajstal ułaskawiony wbrew opinji są­
du a na skutek zarządzenia ministra

I.1)r,wiediiwościJ który zażądał per­
sonalnie aktów sprawy i w parę dni 
>otem wydał polecenie wypuszcze­
ni* Sierankiewijza na wolność.

WILNO. Znaleiłenle 200 granatów 
Pud Wilnem na polach wsi Hrybi, 

’ bawiące się dzieci znalazły pocisk 
' armatni. Po bezowocnych próbach 

rozbicia go, wrzuciły granat do wo-
' ty. Dał się słyszeć szum, a nad pu- 
' wierzchnią wody ukazała się lekka

hmurka dymu. Bliższe badania 
twierdziły, n pocisk był granatem,

n.pełmooym gazem trojącym. Za- 
i >. iadomiuna o odkryciu policja wszczę-

U na miejscu odnalezienia pierwsze- 
1 pocisku poszukiwania, uwieńczo­

ne wykryciem 200 jeszuze takich sá­
ných pocisków, dużej ilośai zapalni- 

; ków i przyborów artyleryjskich. Po­
budzą one prawdopodobnie z r. 1918.

I KUTNO Piękzy ribjaw. Zarządy 
Ligi obrony powietrznej państwa 
. To w. obrony przeciwgazowej, otrzy. 
rody zawiadomienie z gm Rdutawa

■ rada gminna jednomyślnie uchwa-



4.

lił* ikhdkę w wysokości gross« z 
morgi na obronę przeciwgazową. 
Gmtua Zyoblin nadesłała zawiado­
mienie, it do budtetn swego na r.b. 
wstawił kwotę, 120 zł. na Obronę 
praeoiwgaiową, Piękno te uchwały 
świadczą o wysokim poziomie oby­
watelskim i winny bvó przykładem 
dla innych samorządów wiejskich

1) Z I E N N I J{ PŁOCKI.

Życie gospodarcze,
Trmport wpgl* poKkiego przei 

Ryg* Umowa w sprawie transportu 
orsoa linję Zemgale — Ryga 200,000 
ten węgla górnośląskiego tranzytem

do Angiji będzie pomiędzy przed­
stawicielami Polsk?, a reprezantami 
łotewskiego ministerjum kolei pod­
pisana wkrótce. Jak donoszą z Zem- 
gale, oczekują jut tam w dniu 24 
bm. przybycia kilku pociągów z wę­
glem górnośląskim. Rokowania w 
sp*awie umowy o transport dalszych 
300.000 ton węgla wobec niezakoó- 
czenia się strajku górników angiel­
skich, toczą się nadal i będą praw, 
dopodobnie w ciągu doi najbliższych 
zanalizowane.

Loty cywilne. W ciągu czerwca 
aparaty lotnicze cywilnych linji po- | 
wietrznych dokonały 327 btów, czy- |

li średnio dziennie 13. Plato woe 
przeleciały ogółom 107,575 kibme 
trów, przewożąc w ciągu całego 
miesiąca 893 podróżnych, 8877 klg. 
ładunków i 20u kg. korespondencji 
pocztowej.

Reglarnośó lotów była zupełna 
na linjach: Warszawa — Lwów, 
Warszawa — Poznań i Warszawa — 
Praga czeska. Najwięcej odchyleń 
było na linji Warszawa — Gdańsk 
(88 proc, regularności).

Budowa linji Bąk — Kościerzyna. 
Budowa Jiaji kolejowej Bąk — Ko­
ścierzyna, skracającej znaczoie dro­
gę transportów węglowych, dątących

z połuduia do naszych portów, jest 
w pierwszej swej fazie (plant) za­
kończona.

W celu rozejrzenia się w dalszym 
planie robót ministerjum delegowało 
na miejsce budowy int. Nowkuńskie- 
go, naczelnego kierownika budowy 
kolei Kalety — Herby — Wieluń — 
Podzamcze, będącej początkowym 
i głównym odcinkiem wytej wspo­
mnianej, a jeszcze niewykończonej 
magistrali węglowej.

Wo Jiraii Mir

<u?

Wędliny i Sery litewskie
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szwajcarau

Wapno, Cement, Papę,

przystępne!

ZAPISUJCIE SIĘ DO L. O. P. P
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ono książeczkę wojsko 
wą wydaną przez P.K.U 

w Płocku na imię Mojżesza 
Arona Szwarca urodzonego 
w Drobinie rocznik 1899.

w «> w w W
W 
W 
W 
W 
w

^Zgubiono książeczkę i kartę 
mobilizacyjną wydaną 

przez P. K. U w Płocku, 
Kleinfeld Rafał 1897 rocznik.

K»620

7gubiono książeczkę wojsko- 
wą wydaną przez P.K.U.

Płock na imię Stefana Wo­
lińskiego, mteszk. wsi Kost­
kowo gm. Staroźreby rocz­
nik 1898. 613

Dezpłatme listown e wyucza 
stenografji wszystkich In j 

stytut Stenograficzny, War- f 
szawa, Krucza 26, 544

© Po gruntownym remoncie zaopatrzony został obicie 
£ w towary tej branży i poleca się łaskawym względom 

Szan. 1 cznej klijenteli.

— Raciąż 
Hotelu Polskiego. 
Rynku.Stowarzysz. Rolnicze kockie

Spółka Akcyjna
przyjmuje zamówienia na zboża s:ewne do siewów jesiennych
Żyto Petkus oryginalne

Pszenica Wysokolitewska Ołtarzewska, 
„ „Dańkcwska Selekcyjna*.

z
z

Polski
W-go Bettojswskiego.

SPÓŁKA HHNDLOWfl

„ZIEMIOPŁODY”
Płock, Kolegialna, 8. m Telcf. : Kantor 135, mieszkania 215,

Zboża i nasiona zakopuje H gotfttffre
płacąc najwyższe ceny.

Zakup zboża na eksport i rynek krajowy. 611

Płock 
iz a z

Il/aga wozowa nośność 
3Ü00 klg. zupełnie nowa 

okazyjnie do sprzedania w 
Płocku. Informacje: stacja ko­
lejowa Płock Radziwie.
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PŁOCKA—odchodzi— 7
RACIĄŻA „ 6

Bilety do nabycia.*
W Pionku - Hotel

W Raciążu — Restaura

r* . r Za wiersz milimetrowy lub jego miejsce: Nadesłane przeu tekstem I str. -40 ;lr. _ ä , . , .
1/6DV OGlOSZęn: 15 zwykłe - 10 gr; drebne, za wyrez — ? gr. Wyr:-z ttastym drakiera #4xif /:Ucie * ’ 5

vyn omu Btazyj|t« tabele (bilanse) o 50 prac, drożę}. n<ak

Hurtownia Tytuniowa
SZCZEPANA

MMIKIE9ICZÍ 
________  PŁOCK UL. KOŚCIUSZKI M 9 TEL. 183. 

poleca: Tytonie 01» krajowe karty do gry 
dobre i tanie.

Gilzy z watą „CINJH“, bibułka „fllDfl- 
Wata antinHcotynowa „S A N T E“ także 

DUZE MOCNE SKRZYNIE.

Doszukuję jednego dużego 
* pokoju lub dwa mniejsze. 

[ Zgłoszenia : Tani sklep uli- 
! ca Kolegjalna. 621

584

Sp. z ogr, odp- Grodzka 15— Płock — Telef. 32

Handel Win, WófleK, Maiów

I Samochód osobowy ,ïs«kus
I HI kursuje codziennie na przestrzeni ■

Drobin
wiec z.
4 rano

i y W PŁOCKU^ 
I J.J. ùMiulii, 0. Keoigsbsrs S 

: B i S ka, ę.
i J ul, Bielska 45, tel. lOj i 198 ® 

» skupuje £ 
5 wszelkie ilości żyta !

: * i pszenicy J 
j płacąc ;

NftJ WYŻSZE ■ 
CENY. S

Stanistaw Przedpełski w Płocku.
ul, Tumska J&6, — telefon M 172. 402

Hodowla i Skład Hasinn mi fâiM Hm | Krzewów 
POLECA nasiona roślin i kwiatów zimotrwalych i doniczkowych, ' 
rzepy pastewnej i inne, polewaczki ogrodowe, motyki i pazurki 
do pelenia, wypieiacze systemu Pla-net, widły do kopania ziemi. 
Sekatory i noże ogrodn., kosiarki do trawników, pułapki na krety, 
opryskiwacze i rozpylacze oraz środki chemiczne do zwalczania 
szkodników roślinnych, lep do chwytania owadów na drzewach, 
nawozy sztuczne dla roślin pokojowych, rafję 1 gatunku Rok zaL 1905»

!yty chodnikows, rury betonowe do kanali­
zacji i na studnie, słupy, pomniki, dachówkę i t. p, 

po cenach najniższych dostarcza wytwórnia betonów _

„S T R O P“
PŁOCK Rogatki Bielskie. —PŁOCK, Rogatki Bialskie. 

Kanalizację i Wodociągi °raz wszelkie roboty 
w zakresie meljoracji rolnych prowadzi — 

Biuro Techniczne „STROP**
PŁOCK, Kościuszki 10. PŁOCK. Kościuszki JSfij W. 

Przedsiębiorstwo robót budowlanych. 327

Radio Warszawa.
WTOREK — 27 LIPCA.

15.00 — 15.15. Komunikat gospodarczy,
17.00 — 17. 25. III cl odczyt z cyklu „Mncmotech- 

nika“, wygłosi p. Andrzej Wodzinowski.
17.30 — 18 30. Jazz - band.
18.30 — 18.55, Odczyt z działu “Historja cyw lizacji‘ 

p. t. „Perla di Mare — Wenecja“, wygłosi p. L. Niemojewsk’.
19.00 — 19 25. Odczyt z dz'alu „Polacy wśród oocych" 

p. t. „Polacy W Brazylji", wygi. Apolonjusz Zaryćhta.
20.00 — 20 16. Komunikat rolniczy.
20.30 — 22.00. Koncert wieczorny.

CZĘŚĆ 1.
1. Weber: Uwertura do opery „\Volny Strzelec” wy­

kona ork. Filharmonjl Warsz. pod dyr. Artura Rodzińskiego.
2. Beethoven; Koncert fortepianowy g dur I. Allegro 

moderato II. Andante conmotto III. Rondo. Wykona z to 
Warzyszeniem orkiestry p. Leokadja Nowacka-liska.

CZĘŚC II.
3. a) Golmark: Uwertura wiosenna, b) Mendelssohn: 

Sen nocy letniej: 1-' Scherzo. 2) Nokturn, oj Intermezzo 
appasionto, 4) Marsz weselny wyk. orkiestra.

00000^000000

Wina krajowe owocowe HMHHHHI

I. ROSKOPIŃSK1 í S-ka I
Jlajsllnlejszi bóle głowy asm

V] gr.; la tekstem, <4 str. ar- nekrologi - 
u g

t
 BŁOCK — SIENKIEWICZA 22.

Przyjmują zamówienia na

w lupmloilat lii 118 pioteolow), Żmii! Thomasa
W oraz posiadają stale na składzie 540

£ Wapno, Cement, Papę,
jK Smołę i t. p.
W Ceny przystępne!
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